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P R Z E D P Ł A T A
w y n o s i  k w a r t a l n i e  2 ,6 4  z ł ,  m i e s i ę c z n i e  0 ,8 8  z ł
z  o d n o s z e n i e m  d o  d o m u  0 ,9 5  z ł  m i e s i ę c z n i e .  t u t  i  .  .  ,  ,Wychodzi co środę i sobotę.
A D M I N I S T R A C J A :  W ą g r o w i e c ,  R y n e k  n r .  14

O G Ł O S Z E N I A
p r z y j m u j e  s i ę  z a  o p ł a t ą  6  g r  o d  w i e r s z a  m / m  

1 - ł a m o w e g o ,  o d  w i e r s z a  r e k l a m o w e g o  12  g r ,

T e l e f o n  n r .  126.

Nr. 8 8 . W ą g r o w ie c , s o b o t a  dnia 10 lis to p a d a  1928. R ok  III.

Im p on u jąca  m a n ife s ta c ja  m ło d z ie ż y  
lw o w sk ie j w  o b r o n ie  p o ls k o ś c i  L w o w a

W dniu Dziesięciolecia....
Przez te zamglone łąk obszary 
Idzie promienna, cicha biała...
U nóg zwycięzkie Jej sztandary 
To Polska, Polska zmartwychwstała!
Anieli Ją na skrzydłach niosą 
W spełnionych marzeń kraj wyśniony 
I płynie hejnał ku niebiosom...
W świątyniach Pańskich biją dzwony...

I idzie cicha, uśmiechnięta,
Jak cud jesiennych pól sarzyzny:
Na nogach Jej zerwane pęta;
Na ciele — krwią zaskrzepłe blizny 
Idzie polskiemi zagonami 
Uśmiechem darzy wszystkie strony 
I szepce cicho: Pokój z wami!
W świątyniach Pańskich biją dzwony...

W  św ią ty n ia c h  P a ń sk ic h  za b iją  d zw o n y  h e j­
n a łe m  ra d o sn y m , p o p ły n ie  try u m fa ln a  p ie śń  p rz e z  
n a sz e  s a rm a c k ie  p o la  i la sy  i o d b ije  s ię  sz e ro -  
k ie m  w ie lo k ro tn e m  ech em  o d  p ra s ta ry c h , c iem ­
n y ch  b o ró w  lite w sk ic h  aż p o  śn ieżn e , p o tę ż n e  
K a rp a ty  i od  z a d u m a n y c h  T a tr ,  aż  po  c iche  g łę ­
b in y  B a łty k u .

A  p rz e z  'te n  św ia t z a m g lo n y  w  d u m ach  j e ­
s ie n n y c h  —  p o p ły n ie  z a n ie lsk ie m  o rsz a k ie m  ta  
„ W ie lk a  P a n i“ co za  n ią  u m ie ra li, n ie ty lk o  ch ło p cy  
m a lo w a n i, a le  i s ta rc y  i dzieci i ch ło p y  su k rn a n n e  
i p a n y  s tro jo n e ...

B o  d z iś  ta  „ W ie lk a  P a n i“ —  ta  P o lsk a  Z m a r­
tw y c h w s ta ła , o b ch o d z i w ie lk ą , ra d o s n ą  u ro c z y ­
s to ść . D z iś  u b ie g a  p ie rw s z y  d z ie s ią te k  la t, od 
chw ili g d y  z a g rz m ia ł Z ło ty  R ó g , o zn a jm ia jąc  
n a m  p o tę ż n y m i to n y  z a ra n ie  Wolności 1 Zmar­
twychwstania.

T o  te ż  to  d z ie s ięc io lec ie  P o lsk i Z m a r tw y c h ­
w s ta łe , d z iś  b ę d z ie m y  św ięc ić  u ro c z y śc ie ... Z a- 
tu rk o c z ą  c h o rą g ie w k i u ła ń sk ie , z a sz e le szc z ą  p o ­
d a r te  w  b o ja c h  sz ta n d a ry  w o jsk a , p rz e p ły n ą  
h u fce  b ia ły c h  o r łó w , z a p a la  p ro m ie ń  s ło ń c a  n a  
z b ro ic a c h , ro z m o d lą  s ię  k o śc io ły  a  n a d  n iem i 
w  o b ło k a c h  w  g w ia ź d z is te j k o ro n ie  „na  n ieb ie  
s ło n e c z n e m i h a fto w a n a  z g ło s k i“, sy lw e tk a  K ró lo ­
w e j K o ro n y  P o lsk ie j, P rz e n a jśw ię tsz e j M atk i 
P a n n y  C z ę s to c h o w sk ie j z w y ż y n  J a s n e j G ó ry , 
p o b ło g o s ła w i n a ro d o w i n aszem u .

N iech  w ięc  te n  u ro c z y s ty  D z ie ń  D z ie s ięc io ­
lec ia , b ę d z ie  p o c z ą tk ie m  o d ro d z e n ia  n a ro d u  n a ­
sz e g o , k tó ry  p rz e s z e d ł  p rz e z  w ie k o w y  O g ró je c  
ż a lu  i p o k u ty . W y rw ijm y  w ięc  w  ty m  d n iu  n a j­
w ię k sz y  g rz e c h  ś m ie r te ln y  p o lsk ie g o  n a ro d u , 
k tó ry m  je s t  —  n ie z g o d a . P o d a jm y  d z iś  d łoń  
n a w e t w in o w a jc o m  n a sz y m . I n ie c h  to  w ie lk ie  
św ię to  sk u je  n as  w  w ie lk ie  o g n iw o  M iłośc i, co 
b ę d z ie  n a jw ięk szy m  d a re m  N a ro d u  P o lsk ie g o  d la  
T e j ,  co  d z iś :
„ P rzez  te  z a m g lo n e  łą k  o b sz a ry  
Idz ie  p ro m ie n n a , c icha  b ia ła ...
U  n ó g  z w y c ię sk ie  J e j  sz ta n d a ry  
T a  P o lsk a , P o lsk a  z m a rtw y c h w s ta ła  !

W ą g ro w ie c , d n ia  9 l is to p a d a  1928 r.
D r .  R a w i c z - K o l a s i ń s k i .

L w ó w ,  8. 11. W c z o ra j o d b y ł s ię  o lb rzy m i 
tu ta j w iec  o g ó ln o -a k a d e m ic k i w  sp ra w ie  p ro w o -  
k acy j u k ra iń sk ic h  n a  k tó ry  p rz y b y ło  p rz e sz ło  
3 500 s tu d e n tó w . G d y  z e b ra n i n ie  m o g li s ię  
zm ieśc ić  w  sa li T o w a rz y s tw a  P e d a g o g ic z n e g o , 
p rz e n ie ś li s ię  do  sali „ S o k o ła “.

Uchwalono szereg rezolucyj m. in. żądanie 
rozwiązania ukraińskiego „Sokila" oraz organiza-

P o z n a ń ,  8. 11. N a  w c z o ra jsz e m  p o s ie d z e ­
n iu  R a d y  M ie jsk ie j p rz e w o d n ic z ą c y  p. se n a to r  
H e d in g e r  p o d a ł do  w ia d o m o śc i z g ro m a d z o n y c h , 
że  o d  K o m ite tu  O b y w a te lsk ie g o  o b c h o d u  10-lecia 
o d s ie c z y  L w o w a  n a d e sz ło  p ism o , z z a sz c z y tn em  
z a p ro sz e n ie m d o  u d z ia łu  r e p re z e n ta c ji  s tó ł . m iasta  
P o z n a n ia  w  zw ią z a n y ch  z o b c h o d e m  u ro c z y s to ­
śc iach , o d b y ć  s ię  m a jący ch  w e  L w o w ie  w  dzień  
22 lis to p a d a . J e d n o c z e śn ie  L w o w sk i K o m ite t  O - 
b y w a te lsk i z a w ia d a m ia , że  p o s ta n o w ił o d z n a c z y ć  
P o z n a ń  K rz y ż e m  o b ro n y  L w o w a, a b y  je s z c z e

W i e d e ń ,  8. 11. D z ien n ik i d o n o sz ą  z P a ­
le rm o  :

W  m ie jsco w o śc i N asca li w id ać  ty lk o  w ieżę  
k o śc io ła , o ra z  k ilk a  w y że j p o ło ż o n y c h  d o m ó w . 
W s z y s tk ie  in n e  b u d y n k i z a la n e  są  law ą . O fia r  
w  lu d z ia c h  n iem a , p o n ie w a ż  lu d n o ść  z d o ła ła  z a ­
w c z a su  u jść  p rz e d  n ie b e z p ie cz e ń s tw e m . W ła d z e  
p o c z y n iły  o d p o w ie d n ie  z a rz ą d z e n ia , a b y  u ła tw ić  
law ie  o d p ły w  p o  sp a d z is ty m  te re n ie  do  m o rza .

P o c z ą tk o w i o s ta tn ie g o  w y b u c h u  law y  to w a ­
rz y sz y ła  s iln a  b u rz a  i g w a łto w n e  w y ła d o w a n ie  
e le k try c z n e . P o n ie w a ż  lad a  dz ień  m o ż e  n a s tą p ić  
p rz e rw a n ie  lin ji k o le jo w e j, id ące j z M e ssy n y  do 
K a ta n ji, p o m ię d z y  te m i m ia s ta m i w p ro w a d z o n o  
k o m u n ik a c ję  p a ro w c o w ą .

Wł o c ł a we k ,  8. 11. Policja wykryła tu 
drukarnię komun, i aresztowała trzech Żydów. 
Jeden z nich wyskoczył w obawie aresztowania

M ie sz k a n ie c  A le k sa n d ro w a , J a n  W y jo ta , o- 
t rz y m a ł p ra c ę  w  p o b liż u  K o lu sz e k , w o b ec  te g o  
z a ła d o w a ł on  n a  w ó z  c a ły  sw ó j d o b y te k  i w raz  
z ro d z in ą , z ło ż o n ą  z ż o n y  i 4 m a ło le tn ich  dzieci, 
ru sz y ł w  d ro g ę . Z m ę c z e n i d łu g ą  ja z d ą  zasnę li.

T y m c z a se m  w ó z , z a p rz ę ż o n y  w  je d n e g o  ko-

cji „ Ł u h u “ i „ P ia s ta "  z p o w o d u  ich  d z ia ła ln o śc i 
p rz e c iw p a ń s tw o w e j. Z e b ra n i zażąd a li n a d to  ro z ­
w iązan ia  to w a rz y s tw a  s tu d e n tó w  u k ra iń sk ic h  „ O - 
s n o w a “ i zab ro n ili n o sz e n ia  c z a p e k  „ s ic z o w y c h “ 
w e  W sc h o d n ie j M a ło p o lsce . U c h w a lo n o  rów‘n ież  
re z o lu c ję  p rz e c iw  d w u ję z y c z n o śc i w y k ła d ó w  w  
sz k o ła c h  p o w sz e c h n y c h .

W ie c  m ia ł p rz e b ie g  p o d n io s ły  i u ro c z y s ty .

raz  z a d o k u m e n to w a ć  w d z ięczn o ść  za  p o m o c , jak ą  
P o z n a ń  n ió s ł w  c iężk ich  i p rz e ło m o w y c h  c h w i­
lach  b o h a te rsk ie m u  L w o w o w i i w sc h o d n im  k re ­
so m  M ało p o lsk i.

W  s k ła d  re p re z e n ta c ji ,  k tó ra  w e ź m ie  u d z ia ł 
w  u ro c z y s to śc ia c h  w  d n iu  22 lis to p a d a , w ch o d zą  
z ra m ie n ia  k o rp o ra c y j m ie jsk ich  s tó ł. m ia s ta  P o ­
zn an ia  p p . p re z y d e n t R a ta jsk i, p rz e w o d n ic z ą c y  
R a d y  M ie jsk ie j s e n a to r  H e d in g e r  i ra d c a  m ie jsk i 
d r . G ło w ack i, o s ta tn i ró w n ie ż  w  c h a ra k te rz e  p re ­
z e sa  Z w ią z k u  P o w s ta ń c ó w  i W o ja k ó w .

R z y m ,  8. 11. J a k  d o n sz ą  z M ed jo lan u , w  
licznych  m ie jsc o w o śc ia c h  L o m b a rd ji p o w o d z ie  
w y rz ą d z iły  w ie lk ie  sz k o d y  i sp u s to sz e n ia . —  W e  
F lo re n c ji i P iz ie  m u s ia n o  n a w e t p rz e rw a ć  ru ch  
u liczn y  i tra m w a jo w y . W  P iz ie  n iże j p o ło ż o n a  
d z ie ln ica  z n a jd u je  się  p o d  w o d ą . L in ja  k o le jo w a  
P iz a — R z y m  je s t  p rz e rw a n a , g d y ż  w  d w ó ch  m ie j­
scach  to r  je s t  p o d m y ty  i u sz k o d z o n y  p rz e z  w o d ę .

W ie lk ie  s z k o d y  w y rz ą d z o n e  z o s ta ły  p rz e d e -  
w sz y s tk ie m  w  U m b rji i L uccii. W  U m b rji w y ­
lew  rz e k i sp o w o d o w a ł o g ro m n ą  p o w ó d ź  p o m ię ­
dzy  m ie jsco w o śc iam i A ss is i i B astią , a  p r z e rw a ­
w szy  tam ę , za la ł w ie lk ie  p rz e s trz e n ie  u p ra w n e j 
z iem i.

o k n em  z II p ię tra  i s k ry ł  s ię  w  le s ie , lecz  z o s ta ł
u ję ty .

nia dotarł do przejazdu kolejowego. Koń s ta n ą ł  
na torze.

W tej chwili od strony Łodzi nadjechał po­
ciąg. Wóz został rozbity, Wyjota z ro d z in ą  
wprost zmiażdżony.

L w ó w  i P o zn a ń

O lbrzym ie k a tastro fy  ż y w io ło w e
w e  W ło s z e c h

P o  za m a ch u  na k on su la  L u b a czew sk ieg o
P r a g a ,  8. 11. P ra sk i d z ie n n ik  „ E x p re ss"  

o trz y m a ł l is t n a d a n y  w  G d a ń sk u , d a to w a n y  4 
l is to p a d a  w e  L w o w ie  i z a o p a trz o n y  w  p ieczęć  
U k ra iń sk ie j O rg a n iz a c ji W o js k o w e j U . O . W . 
s tw ie rd z a  w  liśc ie , że  n ie  o rg a n iz o w a ła  zam ach u  na 
k o n su la  L u b a c z e w sk ie g o , n ie  d a w a ła  ro z k a z u  do 
w y k o n a n ia  je g o , n ie  z o s ta ła  o n im  u p rz e d z o n a , 
a zam ach o w iec  P a s iu k  n ie  b y ł n ig d y  i n ie  je s t

c z ło n k ie m  o rg a n iz a c ji. W re sz c ie  lis t s tw ie rd z a  
że  n u m e r  „ S u rm y “ z n a le z io n y  p rz y  P a s iu k u  nie 
b y ł d ru k o w a n y  w  P ra d z e .

R e d a k c ja  p rz y p u sz c z a , że  je s t  to  p ró b a  z m y ­
len ia  o rg a n ó w  c z e sk o s ło w a c k ic h , p rz e p ro w a d z a ­
jący ch  ś le d z tw o  w  s p ra w ie  zam ach u , i d o d a je  
że  d o p ie ro  p o  u k o ń c z e n iu  ś le d z tw a  b ęd z ie  ja s n j  
s to s u n e k  P a s iu k a  do  U. O . W .

D rukarnia kom unist. w e  W ło c ła w k u

P o c ią g  zm ia żd ży ł c a łą  rodziną

C a ła  o s a d a  w  z g l is z c z a c hSamolot spadł na ulice miasta
B i a ł o  g r ó d ,  8. 11. D z iś  o g o d z . 13 a e ro ­

p la n  w o jsk o w y , n a le ż ą cy  do  o ś ro d k a  lo tn iczeg o  
w  N o w y m  S a d z ie , c zy n iąc  e w o lu c je  n a d  m ia s te m  
sp a d ł n ag le  z w y so k o śc i 1000 m e tró w , p o n iew aż  
z  n ie z n a n e j p rz y c z y n y  o b e rw a ło  się  sk rz y d ło . 
P ilo t p o n ió s ł śm ie rć  n a  m ie jscu .

A p a ra t  ro z s trz a s k a ł  s ię  w  sam y m  ś ro d k u  
m ia s ta , p rz e b iw sz y  u p rz e d n io  d ach  je d n e g o  z d o ­
m ó w . S p a d a ją c y  sa m o lo t c iężk o  z ra n ił  2 o so b y .

W  o sa d z ie  P a ję c z n o  w  s to d o le  je d n e g o  
z g o s p o d a rz y  w y b u c h ł p o ż a r ,, k tó ry  w s k u te k  s il­
n e g o  w ia tru  p rz e rz u c ił  s ię  n ie z w ło c z n ie  n a  s ą s ie ­
d n ie  d o m y  m ie sz k a ln e . P o  chw ili c a ła  o sa d a  
p rz e d s ta w ia ła  je d n o  m o rz e  ogn ia .

M im o ak c ji ra tu n k o w e j, p ro w a d z o n e j p rz e z  
o k o liczn e  s tra ż e , sp ło n ę ło  o g ó łe m  55 d o m ó w  
i s to d ó ł, n a p e łn io n y c h  zb o żem .

W  c z a s ie  ak c ji ra to w n ic z e j 4 s tra ż a k ó w  z o ­
s ta ło  c iężk o  p o p a rz o n y c h . S t r a ty  w y n o sz ą  o k o ło

pół miljona złotych. Przyczyn pożaru narazie 
nie stwierdzono.

'.o * .. .  ' -------L - n - ^ т т н я н и и

Znów eksplozj'a
Wiedeń,  8. 11. Według doniesień d z ien ­

ników z Konstantynopola, wyleciała w powietrze 
fabryka. Z  pod gruzów wydobyto d o ty c h c z a s  
trzy trupy.

P rz y c z y n a  e k sp lo z ji n ie s tw ie rd z o n a .



Położenie w Małopolsce
Wschodniej

L w ó w ,  7. 11. J a k  d o n o s i „ W ie k  N o w y “ 
d o c h o d z e n ia  p o lic y jn e  w  sp ra w ie  z a jść  c z w a r t­
k o w y c h  p ro w a d z i w  d a lsz y m  c iąg u  s ta r s z y  k o ­
m isa rz  M ittle n e r  i k o m isa rz  Ł a p ic k i p rz y  p o m o c y  
liczn y ch  fu n k c jo n a r ju sz ó w  po lic ji. Z e b ra n y  m a ­
te r  ja ł  d o w o d o w y  w sk a z u je  n a  to , ż e  m ło d z ież  
u k ra iń s k a  c z w a r tk o w e  p ro w o k a c je  u ło ż y ła  z g ó ry  
i d o b rz e  s ię  do  n ich  p rz y g o to w a ła , z a o p a tru ją c  
się  w  re w o lw e ry  i n ab o je . W  o s ta tn ic h  g o d z i­
n a c h  a re sz to w a n o  s z e re g  a k a d e m ik ó w  u k ra iń sk ic h .

L w ó w ,  7. 11. „ D iło “ in fo rm u je , że  po lic ja  
p rz e p ro w a d z iła  o s ta tn io  re w iz ję  w  lo k a lu  u k ra iń ­
sk ie g o  to w a rz y s tw a  o p iek i n ad  in w alid am i i w  
lo k a lu  to w . „ Ł u h " . Z n a le z io n o  ta m  w ie le  m a­
te r  ja ł  u o b c ią ż a jąc e g o .

L w ó w ,  7. 11. W  u z u p e łn ie n iu  in fo rm a c y j 
n a le ż y  zazn aczy ć , że  n a  a k a d e m ji e k sp o r to w e j 
n ie  o d b y ły  s ię  w y k ła d y , p o n ie w a ż  s tu d en c i p o l­
scy  n ie  chcie li d o p u śc ić  U k ra iń c ó w  n o sz ą c y c h  
czap eczk i k o rp o ra c k ie  o b a rw a c h  n a ro d o w y c h  u- 
k ra iń sk ic h .

M o s k w a ,  7. 11. O m a w ia ją c  o s ta tn ie  w y ­
d a rz e n ia  i z a m ie sz k i w e  L w o w ie , „ Iz w ie s tja “ w y ­
p ie ra ją  s ię  ja k ic h k o lw ie k  z w ią z k ó w  z e k sc e sa m i 
u k ra iń sk ic h  n ac jo n a lis tó w . Z a o s trz e n ie  s to su n k ó w  
p o ls k o -u k ra iń s k ic h  m a  b y ć  sp o w o d o w a n e  p rz e z  
p o lity k ę  p o lsk ą , zaś  e k s c e s y  U . N . D . O . n ie  
m o g ą  o b c iążać  k o m u n is tó w . W e d łu g  p ism a  U. 
N . D . O . w  o s ta tn ic h  czasach  c o ra z  b a rd z ie j sk ła ­
n ia  s ię  do  u g o d y  z rz ą d e m  p o lsk im .

N ie p rz e s z k a d z a  to  „ Iz w ie s tjo m “, s tw ie rd z a ć  
n a  in n em  m ie jsc u  iż p o lity k a  p o lsk a  w  s to s u n k u  
d o  U k ra iń c ó w  sk o ń c z y ła  s ię  z u p e łn e m  n ie p o w o ­
d zen iem .

Po wyborze Hoovera
P a l o  A l t a  (K alifo rn ia ), 7. 11. D z iś  ra n o  

b e z p o ś re d n io  p o  sp o c z y n k u  n o c n y m  H o o v e r  
z m u sz o n y  z o s ta ł  do  u k a z a n ia  s ię  n a  b a lk o n ie  
sw e g o  d o m u , ce le m  p rz y ję c ia  ży czeń  o d  s tu d e n ­
tó w  u n iw e rs y te tu  S ta n d fo rd , p rz y b y ły c h  z o rk ie ­
s t r ą  i p o c h o d n ia m i. H o o v e r  p o d z ię k o w a ł im  za 
t ę  s e rd e c z n ą  m a n ife s ta c ję .

W  ty m  sa m y m  c z a s ie  w y n a ję te  p rz e z  s tu ­
d e n tó w  a e ro p la n y  k rą ż y ły  p o n a d  d o m e m , w y ­
św ie tla ją c  o g n ie  sz tu c z n e  n a  cześć  do  m n ie m a ­
n e g o  p rz y sz łe g o  p re z y d e n ta .

N o w y  J o r k ,  7. 11. L iczb a  pub liczn o śc i, 
k tó r a  w  c iąg u  w c z o ra jsz e g o  w ie c z o ra  i n o cy  w y ­
c z e k iw a ła  n a  re z u lta t  w y b o ró w , d o ch o d z iła , ja k  
d o n o s i p o lic ja  n o w o jo rsk a , n a  p lacu  T im m  S q u a re  
d o  4 5 0 0 0  o sób .

W e  w sz y s tk ic h  w ię k sz y c h  m ia s ta c h  a z w ła ­
szcza  w  C h icag o , g d z ie  n a jw ięce j o b a w ia n o  się 
s ta rć  p o m ię d z y  d w o m a  o b o zam i, p o c z y n io n o  s p e ­
c ja ln e  z a rz ą d z e n ia , ce lem  u n ik n ię c ia  ja k ic h k o l­
w ie k  ro z ru c h ó w . N a  g łó w n ie jsz y c h  p u n k ta c h  
m ia s ta  C h icag o  a p rz e d e w sz y s tk ie m  w  p o b liżu  
lo k a li w y b o rc z y c h  u s ta w io n o  o d d z ia ły  po lic ji s ta ­
n o w e j z k a ra b in a m i m a sz y n o w y m i. W y b o ry  
o d b y ły  s ię  je d n a k  d o ść  sp o k o jn ie .

W i e d e ń ,  7. 11. D z ie n n ik i tu t. d o n o sz ą  
z W a s z y n g to n u , ż e  w y b ó r  H o o v e ra  sp o w o d u je  
c a ły  s z e re g  zm ian  n a  n acze ln y ch  s ta n o w isk a c h . 
M . in . sąd zą , że  d o ty c h c z a so w y  k a n c le rz  sk a rb u , 
M ellon , u s tą p i ze  sw e g o  s ta n o w isk a . H o o v e r  
z a m ie rz a  z a p ro p o n o w a ć  m u  s ta n o w isk o  a m b a sa ­
d o ra  w  A n g lji.

Z w y c ię s tw o  H o o v e ra  o zn acza  p ro w a d z e n ie  
d o ty c h c z a so w e j p o lity k i p re z y d e n ta  C o o lid g ea , 
k tó re j  g łó w n e  w y ty c z n e  s ą  n a s tę p u ją c e :

U n ik a n ie  so ju sz ó w  z in n e  mi p a ń s tw a m i, t r z y ­

m an ie  ś ię  zd a ła  o d  L ig i N a ro d ó w , o d m o w n e  
s ta n o w is k o  w  s p ra w ie  z n ie s ie n ia  lu b  zm n ie jsz e n ia  
d łu g ó w  w o jen n y ch , o d m o w n e  s ta n o w isk o  co do 
u d z ia łu  w  sp ra w a c h  re p a ra c y jn y c h , o d łączn ie  
s p ra w y  re p a ra c ji  od  s p ra w y  d łu g ó w , o b s ta w a n ie  
p rz y  p a k c ie  K e llo g g a  p rz y  ró w n o c z e sn e m  u trz y ­
m an iu  d o ty c h c z a so w e j s iły  flo ty  a m e ry k a ń sk ie j  
w  m y ś l u k ła d u  w a sz y n g to ń sk ie g o , t. zn . na s to ­
p ie  ró w n o rz ę d n e j z s iłą  flo ty  a n g ie lsk ie j , p r z e ­
p ro w a d z e n ie  d a lszy ch  ro z p o rz ą d z e ń  u s ta w y  p ro -  
h ib icy jn e j o ra z  u trz y m a n ie  ce ł o c h ro n n y c h  i o g r a ­
n iczeń  im ig ra c y jn y c h .

Opinia francuska domaga sie daiszycti 
rządów Poinkarógo

P a r y ż ,  7. 11. C a ła  o p in ja  p u b lic z n a  je s t  
z g o d n a  z tern , ż e  P o in c a ré  m u si u tw o rz y ć  n o w y  
rz ą d . L iczn e  fra k c je  p a r la m e n ta rn e  z e b ra ły  się  
w czo ra j n a  p o s ie d z e n ia  i w sz y s tk ie  je d n o g ło ś n ie  
z a p ro p o n o w a ły  P o in c a ré g o  n a  s ta n o w is k o  n o w e g o  
p re m ie ra .

T a k ż e  o rg a n iz a c je  p o sz k o d o w a n y c h  p rz e z  
w o jn ę  w y d a ły  p ro k la m a c je , w  k tó ry c h  d o m a g a ją  
się , b y  P o in c a ré  p o n o w n ie  z o s ta ł  p re m je re m .

D z is ie jsz a  p r a s a  p o ra n n a  n ie  m ów i w o g ó le
0 żad n e j inne j k a n d y d a tu rz e  n a  p re m je ra , ja k o  
k a n d y d a tu rz e  P o in c a ré g o .

„M atin “ o m aw ia  s y tu a c je  i o św iad cza , że  n ie ­
w ia d o m o  je sz c z e , czy  P o in c a ré  o g ra n ic z y  się  do 
te g o , by  ju ż  te ra z  u tw o rz y ć  n o w y  rz ą d  p rz e z  
z a s tą p ie n ie  4 ra d y k a ln y c h  m in is tró w  in n y m i 
lu d źm i, czy  te ż  o d c z e k a  n a ra z ie  n a  n ie u n ik n io n e  
n ie p o w o d z e n ie  in n y c h  e w e n tu a ln y c h  k o m b in acy j 
g a b in e to w y c h . J e d n a  ty lk o  rz e c z  m o g ła b y  s tw o ­
rz y ć  z u p e łn ie  n o w e  p o ło ż e n ie  a  m ia n o w ic ie  r o ­
złam , a p rz y n a jm n ie j se c e s ja , b ą d ź  w  s tro n n ic tw ie  
ra d y k a ln e m , b ą d ź  w  s tro n n ic tw ie  so c ja lis ty c z n e m . 
Je ś li chodzi o so c ja lis tó w , to  w  g rę  w ch o d z iłab y  
tu ta j o so b a  P a u la  B o n c o u ra , k tó ry  je d n a k  ty lk o  
n ie k tó ry c h  z p o ś ró d  sw o ich  k o le g ó w  m ó g łb y  
p o c ią g n ą ć  za  so b ą . N ie  u le g a  w ą tp liw o śc i, że 
n o w e  m in is te rs tw o  P o in c a ré g o  u z y sk u  p o p a rc ie  
co n a jm n ie j 60 ra d y k a łó w , c h o ć b y  n a w e t ich .sta­
n o w isk o  m ia ło  w y w o ła ć  ro z ła m  w p a r tj i  ra d y ­
k a ln e j.

P a r y ż ,  7. 11. C a ła  d z is ie jsza  p ra s a  p a ry s k a  
z w y ją tk ie m  d z ie n n ik ó w  lew ico w y ch  w  ja k n a j-  
o s trz e js z y c h  s ło w ach  p o tę p ia  p o s tę p o w a n ie  ra d y ­
k a łó w , k tó rz y  d o p ro w a d z ili  do u p a d k u  rz ą d u  
je d n o śc i n a ro d o w e j.

„M a tin “ p is z e : T o  p rz e s ile n ie  je s t  p o w a ż n e  
z p u n k tu  w id zen ia  r e g im e ’u  p o lity c z n e g o , a le  j e ­
szcze  b a rd z ie j z p u n k tu  w id zen ia  in te re só w  n a ­
ro d o w y c h “.

„E ch o  d e  P a r is “ o św iad cza , ż e  je s t  rzeczą  
p a r la m e n tu  p o w ie d z ie ć , czy  m a  z a m ia r  śc ie rp ie ć  
ten  n ie s ły c h a n y  zam ach  ze  s tro n y  ra d y k a łó w
1 sk a p itu lo w a ć  p rz e d  d y k ta tu rą  m n ie jszo śc i. R z e ­
czą  P o in c a ré g o  je s t  p o k azać , czy  je s t  je sz c z e  ty m  
m ężem  s ta n u  i patrjo tą-, na  k tó re g o  F ra n c ja  m o g ła  
liczyć w  z ły ch  g o d z in ach  sw e j h is to rji.

„ J o u rn a l“ o św iad cza , że  je d y n y m  cz ło w iek iem  
k tó ry  p o s ia d a  p a r la m e n ta rn e  k w a lifik ac je  do  teg o , 
b y  z o s tać  n a s tę p c ą  P o in c a ré g o , j e s t  sam  P o in c a ré .

R a d y k a ln a  „ O e u v re “ tw ie rd z i, że  id ea  unji 
n a ro d o w e j ju ż  d aw n o  s ię  p rz e ż y ła  i że  p o w s ta n ie  
o b e c n ie  rz ą d  p a r ty j c e n tro w y c h , g d y ż  socja liśc i 
m n ie j n iż  k ie d y k o lw ie k  sk ło n n i s ą  do  w zięcia  
u d z ia łu  w  rząd z ie .

„ V o lo n té “ s tw ie rd z a , że  d y m is ja  rz ą d u  P o ­
in c a ré g o  w y w o ła ła  w  P a ry ż u  fo rm a ln ą  p an ik ę .

Rokowania w Królewcu 
zostały rozbite

B e r l i n ,  7. 11. P ra s a  p o ra n n a , d o n o sz ą c
0 z a k o ń c z en iu  k o n fe re n c ji p o lsk o - lite w sk ie j w  
K ró le w c u , w y ra ż a  je d n o z g o d n ie  z a p a try w a n ie , że  
ro k o w a n ia  k ró le w ie c k ie  u w a ż a ć  n a le ż y  za  ro z b ite .

W e d łu g  tw ie rd z e n ia  s tro n y  li te w sk ie j k o n fe ­
re n c ja  n ie  m o g ła  d o p ro w a d z ić  d o  w y n ik ó w  p o ­
z y ty w n y c h , p o n ie w a ż  p o  s tro n ie  p o lsk ie j  z a z n a ­
czy ło  s ię  d ą ż e n ie  w  k ie ru n k u  o s ią g n ię c ia  s u k c e ­
só w  p o lity c z n y c h  za  w sz e lk ą  cen ę .

P o lsk a  d e le g a c ja  s to i n a to m ia s t n a  s ta n o w isk u , 
że  o p o rn e  i o d m o w n e  z a c h o w an ie  s ię  p re m je ra  
W a ld e m a ra s a  u n ie m o ż liw iło  o s ią g n ię c ie  p o ro z u ­
m ie n ia  w  sp ra w a c h  s p o rn y c h  m ię d z y  o b u  k r a ­
ja m i.

B e r l i n ,  8. 11. C a ła  p r a s a  n ie m ie c k a  s tw ie r ­
dza  —  p rz e w id y w a n e  z re s z tą  —  n ie d o jśc ie  do 
p o ro zu m ien ia^  w  ro k o w a n ia c h  k ró le w ie c k ic h .

„ V o ss . Z  tg .“ m ó w i o p o trz e b ie  m ą d re g o
1 e n e rg ic z n e g o  p o ś re d n ic tw a . P o w ą tp ie w a ją c  w  
sk u te c z n o ść  L ig i N a ro d ó w , do  k tó re j P o lsk a  chce  
s ię  o d w o ła ć , m ię d z y  w ie rsz a m i p ro p o n u je  n a  
m e d ia to ra  p o m ię d z y  P o ls k ą  i L itw ą  —  o c z y w i­
śc ie  N iem cy .

W a r s z a w a ,  8. 11. D z iś  ra n o  w ra c a  z K ró ­
lew ca  d e le g a c ja  p o lsk a .

Groźny wybuch Etny
R z y m ,  7. 11. W b re w  p rz e w id y w a n io m , 

w y b u ch ł E tn y  n ie  z a k o ń c z y ł się , lecz  trw a  a n a w e t 
w z m ó g ł s ię  u b ie g łe j n o c y . L aw a  d o p ły w a  do 
m ie jsc o w o śc i M asca li, liczącej 10 ty s . m ie sz k a ń ­
có w . N ie k tó re  d o m y  u leg ły  ju ż  zn iszczen iu .

D ru g i, m n ie jsz y  s tru m ie ń  law y , zb liża  s ię  do 
m ie jsco w o śc i N u n z ia ta . M o st k o le i o k rę ż n e j z o s ta ł 
z e rw a n y , co  p o c ią g n ę ło  za s o b ą  p rz e rw a n ie  k o ­
m u n ik ac ji. M ieszk ań cy  p o rz u c a ją  z a g ro ż o n e  m ie j­
sco w o śc i, k o rz y s ta ją c  z p o m o c y  w o jsk a  i m ilic ji. 
N a m ie jsc e  k a ta s tro fy  p rz y b y ły  w ła d z e . M im o 
n ie b e z p ie c z e ń s tw a , z a g ra ż a ją c e g o  m ien iu  lu d n o śc i, 
w ś ró d  m ie sz k a ń c ó w  p a n u je  sp o k ó j. M ie jsca  za­
g ro ż o n e  o b c h o d z ą  liczne  p ro c e s je  z o d d z ia łem  
k sięży . M in is te r  r o b ó t p u b lic z n y c h  G iu ra tt i  
p rz y b y ł n a  m ie jsc e  k a ta s tro fy  sam o lo tem .

M im o, ż e  w y b u c h  E tn y  p rz e w y ż s z y ł p rz e w i­
d z ian e  g ra n ic e , k a ta s tro fa  —  ja k  d o ty ch czas  — 
n ie  p rz e k ro c z y ła  ro z m ia ró w  s ta le , co p e w ie n  czas  
p o w ta rz a ją c y c h  s ię  w y b u c h ó w  E tn y .

Zgon arystokratycznego 
żebraka

W  t u r y ń s k i m  p r z y t u ł k u  d l a  s t a r c ó w  z m a r ł  w  t y c h  
d n i a c h  z n a n y  w  c a l e m  m i e ś c i e  „ a r y s t o k r a t y c z n y  ż e b r a k “ , 
k t ó r y  o d  l a t  z  g ó r ą  c z t e r d z i e s t u  ż e b r a ł  n a  u l i c a c h  T u r y n u .  
O r y g i n a l n y  t e n  ż e b r a k  n a z y w a ł  s i ę  h r a b i a  B u r i a s c o -  
B i b i a n o ,  m a r k i z  d e  L u s e r n a - B a u d i s s e r o - C a s t e l  M e r l i n o -  
C a l u z z o - C e r c e n a s c o  i p o c h o d z i ł  f a k t y c z n i e  z e  s t a r e g o  r o d u  
s z l a c h e c k i e g o ,  d o  k t ó r e g o  n a l e ż a ł y  w s z y s t k i e  t e  d o b r a ,  
k t ó r e  z n a j d u j e m y  w  s ą ż n i n t e m  n a z w i s k u  z m a r ł e g o  ż e b r a k a .  
„ A r y s t o k r a t y c z n y  ż e b r a k “ u r o d z i ł  s i ę  n a  z a m k u  F a m u -  
l a s c o ,  k t ó r y  s p r z e d a n y  b y ć  m u s i a ł  n a  ż ą d a n i e  w i e r z y ­
c i e l i  j e g o  o j c a .  M ło d y  h r a b i a  B u r i a s c o - B i b i a n o  e t c .  e t c .  
w y r ó s ł  j u ż  w  w i e l k i e j  n ę d z y  i j a k o  m ł o d y  c h ł o p i e c  z a c z ą ł  
s i ę  t r u d n i ć  ż e b r a c t w e m ,  k t ó r e m u  t o  r z e m i o s ł u  z a c h o w a ł  
w i e r n o ś ć  a ż  d o  g r o b u .  P o g r z e b  a r y s t o k r a t y c z n e g o  ż e ­
b r a k a  o d b y ł  s i ę  p r z y  u d z i a l e  w s z y s t k i c h  ż e b r a k ó w  t u -  
r y ń s k i c h .

Deficyt handlowy może
każdy z nas zwalczać,

kupując towary krajowe.

TAJEMNICE
DW ORU SUŁTAŃSKIEGO

P O W I E Ś Ć
P R Z E K Ł A D  Z  F R A N C U S K I E G O

1 8 6 )  ( C i ą g  d a l s z y )

W alk a  o  c z a rn e g o  d ja b e łk a .
Pow róćm y raz  jeszcze do sali balow ej księżnej. 

K iedy Szeik u l Islam znajdował się w loży su łtan a  
i powrócił do H am ida Kadi, osta tn i zw rócił uw agę 
jego , że su łtanka W alida naprzód z Ilassanem , n as tę ­
pnie z Sadim  rozmawiała.

M ansur Effendi nie by ł jeszcze pew ny swej wła­
dzy n ad  cesarzową m atką , jeszcze między niem i nie 
zosta ł zaw arty  trw ały  związek.

Rozm owa obu oficerów z su łta n k ą  nabawiła 
więo M ansura niespokojności... czuł on, że burza zbiera 
się nad jego głową... H assan i Sadi byli jego nie­
przyjaciele, o tem w iedział i oni coraz więcej nabie­
ra li w pływ u. Największe niebezpieczeństw o groziło 
m u od Syrry, jeżeli ta  w tej godzinie nic zosta ła  już 
stracona, ja k o  zabójczym  Hannify. N a to rachował 
i w olał do te j chw ili n ie  troszczyć się o nią.

W  tem  Ham id K adi zauważył, że grecki sługa 
księżnej, podstępny Lazzaro, s ta ł nieruchom ie obok 
czerwonej zasłony loży i ze swego m iejsca nie mógł 
być w idzianym  an i przez sułtankę, ani przez Sad ego 
i H assana , podczas gdy sam  dokładnie mógł podsłu­
chiw ać ich rozmowę.

Lazzaro na pozór czekał tu  na skin ienie kogo 
ze świty sułtana... w  istocie jednak  zajął to  miejsce 
przy cesarskiej loży dla tego tylko, by w szystko u- 
ważnie w ysłuchać. Z am iar ten  m u  się udał... ocze­

kiw anie go nie zawiodło. Był świadkiem ważnej 
r-ozmowy.

N agle s tan ą ł on zewnątrz loży, przy M ansurze 
Effendim , oglądając się ostrożnie i przezornie n a  
w szystkie strony.

—  W ażna wiadomość!... —  rzekł stłumionym 
głosem.

—  Mów! M asz wiele do zrobienia! —  odpo­
wiedział z cicha M ansur Effendi.

—  H assan i Sadi powiedzieli sułtanoe W alidzie, 
że cud to było tylko oszustwo.

M ansur zadrżał... n ie omylił sie. Ju ż  pioruny 
z chm ur m iały zacząć uderzać.

—  R ozm aw iali o proroku, który znikł z domu 
softy —  zapytał.

—  O pow iadali rzeczy niesłychane. Mówili, że 
prorok  był tw ojem  narzędziem . H assan Bej m iał go 
z rozkazu sułtana aresztować za  proroctwo, lecz zna­
lazł go już w rękach  Kaw assów , obwinionego o za­
bójstwo starej służącej Hannify.

—  W ięc Syrra żyje jeszcze?
—  Żyje, tak! H assan  i Sadi by dowieść swego 

ciężkiego obwinienia, prosili su łtankę W alidę, by 
proroka odebrała K aw assom  i sprow adziła do swego 
pałacu.

—  A su łtanka!
—  Poleciła właśnie swemu szam belanowi Kerim 

Paszy, by Syrrę z odwachu sprowadził.
M ansur Effendi zbladł... oozy jego błyszczały po­

nuro  niespokojnie... n iebezpieczeństw o było wielkie, 
jak  sam  to przeczuw ał i zawdzięczał je  Grekowi, 
k tóry  zam iast czarnego djabełka udusił służącą. 
W praw dzie by naprawić swoją pom yłkę, i zręcznie 
się wywinąć z kłopotu, sprowadził Kaw assów , kiedy

Syrra leża ła  na zm arłej i przez to  spowodował uw ię­
zienie czarnego djabełka, ten  jednak  n a  pozór tak 
chy try  i zięczny krok te raz  jeszcze nie w ypadł po­
myślnie, zdaw ało się przynajm niej, że m ógł sprowa­
dzić wielkie n iebezpieczeństw o na głowę M ansura. 
Położenie jego  było isto tn ie  groźne.

Jeszcze jednak  nie wszystko było stracone !... 
Mógł on jeszcze liczyć n a  zwycięstwo. Gdyby mu 
się udało, dostać Syrrę w moc sw oją, przed swemi 
przeciw nikam i, w tedy mógł być pewnym, wszystkie 
skierow ane przeciw ko niem u zabiegi odeprzeć jednym 
ciosem.

W szystko te raz  od tego ty lko zależało, by za­
pewnić dla siebie czarnego djabełka.

Już  su łtan k a  W alida w ysłała swego szam belana, 
by Syrrę sprow adził z odwachudo jej pałacu. Za jakąbądź 
cenę, należało te raz  go uprzedzić. Gdyby Kerim 
P asza  przybył do K aw assów  i dał im rozkaz sułtanki, 
S y rra  tej nocy byłaby jeszcze w jego  rękaoh, straż  
bowiem  n ie  m ogła się ociągać jednej chwili, z wy­
konaniem  rozkazu potężnej m atki sułtana. K erim  
Pasza szedł już przez salę. Sułtan zabierał się już 
do opuszczenia balu.

—  Pospiesz za P aszą ! —  zwrócił się M ansur 
Effendi szybko zdecydowany do Lazzara —  postępuj 
za nim  aż będziesz niedaleko odwachu, następnie za­
trzym aj go i powiedz mu, że su łtanka W alida kazała 
go przyw ołać napo w ró t do siebie, by mu coś jeszcze 
powiedzieć.

M ansur obrachowywał, że przez ten czas kiedy 
Pasza pospieszy do su łtanki W alidy, m usi skorzystać 
z czasu i dostać w  swe ręce niebezpieczną dla niego 
istotę.,.

(Ciąg dalszy  nastąpi).



K R O N I K A
K A L E N D A R Z Y K

S o b o t a ,  10 l i s t o p a d a .  A n d r z e j a  z  A w e l i n u .
W s c h ó d  s ł o ń c a  g o d z .  6 ,4 6 . Z a c h ó d  s ł o ń c a  g o d z .  15.56. 
W s c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  5 ,0 0 . Z a c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  14 ,35 . 
N i e d z i e l a ,  11 l i s t o p a d a .  M a r c i n a  b .  w .
W s c h ó d  s ł o ń c a  g o d z .  6 ,4 7 . Z a c h ó d  s ł o ń c a  g o d z i n a  15,54. 
W s c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  5 ,5 8 . Z a c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  15 ,12 . 
P o n i e d z i a ł e k ,  12 l i s t o p a d a .  M a r c i n a  p .  m . ,  5 b r a c i  m ę c z .  
W s c h ó d  s ł o ń c a  g o d z .  6 .4 9 . Z a c h ó d  s ł o ń c a  g o d z i n a  15 ,52 . 
W s c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  5 ,5 7 . Z a c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  15 ,49 . 
W t o r e k ,  13 l i s t o p a d a .  S t a n i s ł a w a  K o s tk i ,  D y d a k a  w .  
W s c h ó d  s ł o ń c a  g o d z .  6 ,5 1 . Z a c h ó d  s ł o ń c a  g o d z i n a  15 ,50 . 
W s c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  7 ,3 4 . Z a c h ó d  k s i ę ż y c a  g o d z .  16 ,55 .

ODEZWA! Obywatele! W dniu 11 listopa­
da 1936 r. mija lat 10 od chwili, kiedy Naród 
polski ofiarnym wysiłkiem całych pokoleń od­
zyskał Niepodległość. Dzień ten w dziejach Na­
rodu polskiego zapisany jest złotemi literami 
jako ten, w którym po półtorawiekowej niewoli 
stanęliśmy w rzędzie wolnych narodów świata-

Uczcijmy jaknajgodniej tę radosną rocznicę. 
Niechaj w dniu święta tego miasto nasze przy­
bierze szatę godową, manifestując w ten sposób 
na zewnątrz swoje przywiązanie i uczucia do 
matki Ojczyzny.

Proszę więc wszystkich bez wyjątku Obywa­
teli, aby w sobotę, dnia 10 listopada rb. od go­
dziny 7-mej wieczorem i przez cały dzień w nie­
dzielę, dnia 11 listopada rb. udekorowali domy 
swe sztandarami o barwach narodowych i nalep­
kami. W godzinach zaś wieczornych i to w sobotę  
od 7-m ej do 9 -te j, a w n ie d z ie lę  od 6 -te j 
do 8 -ine j wieczorem proszę iluminować okna 
domów i sklepów świecami i ogniami bengal- 
skiemi.

Nie wiątpię, że Szan. Obywatele przyczynią 
się do uświetnienia tej tak doniosłej uroczystości.

Wągrowiec, dnia 6 listopada 1928 r.
(—) KUCHCZYŃSKI, burmistrz.

PaństwoweSeminarjumNauczycielskiemęskie
w  W ą g ro w c u  u rz ą d z a  d la  m ło d z ieży , ce lem  u cz ­
czen ia  ro c z n ic y  10-lecia O d r o d z e n ia  P a ń s tw a  
P o ls k ie g o , b e z p ła tn e  p rz e d s ta w ie n ie  s z tu k i R e u t-  
tó w n y  „ O to  D z ie ń  C h w a ły “ (P o w s ta n ie  w ie lk o ­
p o lsk ie ) .

N a  p rz e d s ta w ie n ie  to , k tó re  o d b ę d z ie  się  w  p ią ­
te k , 9 l is to p a d a  b r. o g o d z . 19 -te j w  S e m in a r ju m , 
D y re k c ja  m ło d z ie ż  m ia s ta  W ą g ro w c a  se rd e c z n ie  
z a p ra sz a .

Wielki Zjazd rzemiosła z całej Wielkopolski
o d b ęd z ie  s ię  18 b m . w  P o z n a n iu . Z ja z d  te n  z w o ­
łu je  Z je d n o c z e n ie  Z w . C e c h ó w  S a m o d z ie ln y c h  
R z e m ie ś ln ik ó w  i P rz e m y s ło w c ó w  w  sp ra w a c h  
p o d a tk o w y c h .

Pożar. W  w to re k , б b m . o g o d z . 10.45 w y ­
b u c h ł p o ż a r  u  g o s p o d a rz a  C ie m n e g o  A le k sa  w  
K a lisk ach . P o ż a r  p o w s ta ł od  w y b u c h a ją c y ch  s a ­
d z y  z k o m in a , k tó re  sp a d a ły  na s ło m ia n y  dach  
d o m u  m ie sz k a ln e g o . P ło m ie n ie  p rz e n io s ły  się  na 
d o m  g o s p o d a rz a  H a lb a ja  A n to n ie g o , k tó ry  ró w n ie ż  
sp ło n ą ł. S t r a ta  w y n o s i w  o b u  w y p a d k a c h  o k o ło  
17 000 zł, a u b e z p ie c ze n i by li ty lk o  n a  łą c z n ą  
su m ę  2 000 zł. D o  z lo k a liz o w a n ia  p o ż a ru  p rz y ­
czy n iła  s ię  O c h o tn ic z a  S tr a ż  P o ż a rn a  z W ą g ro w c a .

Dwa dobre rowery, które znaleziono na te­
renie naszego miasta, znajdują się na tutejszym 
posterunku P. P. Poszkodowani zechcą się zgło­
sić po odbiór tychże.

Z życia Zjedn. Tow. Przem. W  u b ie g ły  p o ­
n ie d z ia łe k  o d b y ło  s ię  zw y c z a jn e  m ie s ię c z n e  z e ­
b ra n ie  Z je d n . T o w . P rz e m . P o  z a ła tw ie n iu  z w y ­
k ły ch  fo rm a ln o śc i, p rz e d ło ż y ł p re z e s  p . Z ło to w ic z  
u c h w a łę  z a rz ą d u  z k tó re j  w y n ik a , że w ię k sz o śc ią  
g ło s ó w  u c h w a lo n o  100 z ł n a  b u d o w ę  pom nika ' 
d la  p o le g ły c h  p o w s ta ń c ó w . U c h w a ła  ta  z o s ta ła  
je d n o g ło ś n ie  p rz y ję ta .

W  d a lszy m  c iąg u  p . p re z e s  r e fe ro w a ł w  s p ra ­
w ie  w y b o ró w  do  Izb y  R z e m ie ś ln ic z e j w  B y d g o ­
szczy . N ad  tą  k w e s t  ją  w y w ią z a ła  s ię  n a d e r  o ż y ­
w io n a  d y sk u s ja , k tó re j  w y n ik ie m  b y ło  s tw ie rd z e n ie  
p e w n y c h  n ie ja sn o śc i w  u s ta w ie  o Izb ach  R z e m ie ­
śln iczy ch  a to , że  u s ta w a  sp rz e c z n ie  o k re ś la  p ra ­
w a  g ło su . R a z  p o w ia d a , ż e  p ra w o  g ło s u  p o s ia d a  
k aż d y  rę k o d z ie ln ik , u p ra w ia ją c y  p ro c e d e r  n a  w ła ­
sn ą  rę k ę  o d  trz e c h  la t. N a to m ia s t w tó ry  p a ra ­
g ra f  m ó w i, źe  p ra w o  g ło su  p o s ia d a  ty lk o  te n  rz e ­
m ieś ln ik , k tó ry  w y k u p ił  św ia d e c tw o  p rz e m y s ło w e . 
W k o ń c u  u z g o d n io n o , że  d o p ie ro  p ro c e d u ra  w y ­
b o rc z a  w ie le  n ie ja sn y c h  s p ra w  w y ja śn i.

W  k o m u n ik a ta c h  z a rz ą d u  p o d a je  p. p re z e s  
d o  w ia d o m o śc i n o w y  s ta tu t  z w ią z k o w y  ja k o  p r o ­
je k t  do  o b o w ią z u ją c y ch  u c h w a ł n a  w a ln e  z e b ra n ie  
w  d n iu  25 l is to p a d a  rb . w  P o z n a n iu . Z e b ra n i 
p rz y jm u ją  ó w  p ro je k t  d o  w ia d o m o śc i i z a z n a cz a ja  
t r z y  m a łe  p o p ra w k i.

J a k o  członków przyjęto pp. Szczuraszyka 
i Radeckiego.

Po wyczerpanym porządku obrad solwował 
prezes p. Złotowicz zebranie hasłem „przemysło­
wi cześć".

li! iiesieiioled
I. W  dn iu  10 lis to p a d a  r. b . w ie c z o re m  c ap ­

s tr z y k  o rg a n iz a c y j P . W . Z b ió rk a  o g o d z . 19,30 
na ta rg o w isk u .

II. W  d n iu  11 lis to p ad a  r. b.
1. o g o d z in ie  9,15 z b ió rk a  w sz y s tk ic h  o rg a ­

n izacy j, to w a rz y s tw  i m ło d z ieży  szk o ln e j n a  ry n k u  
o g o d z . 9,30 w y m a rsz  w p o c h o d z ie  do  k o śc io ła  
fa rn e g o ,

2. o g o d z . 10-tej n a b o ż e ń s tw o  w  k o śc ie le  
fa rn y m ,

3. (Щ -odz. 10,30 p o c h ó d  z p rz e d  fa ry  u l. K la ­
sz to rn ą , b z e r o k ą  n a  ry n e k , g d z ie

4. d e fila d a  w e d łu g  k o le jn o śc i:
a) m ło d z ie ż  i d z ia tw a  szk o ln a ,
b) je d n o s tk i  P .W . i h u fce  szk o ln e ,
c) o rg a n iz a c je  P .W . i W .F .
d) s to w a rz y sz e n ia .

5. o g o d z . 12,15 u ro c z y s ta  a k a d e m ja  w  auli 
P a ń s tw o w e g o  G im n az ju m ,

6. o g o d z . 15 za w o d y  sp o r to w e  n a  b o isk u  
u l. ' K o śc iu szk i,

7. o g o d z . 19,30 u ro c z y s ty  w ie c z o re k  n a  sali 
p . R o ssy  z n a s tę p u ją c y m  p ro g ra m e m  :

a) p ro d u k c je  o rk ie s try ,
b) p rz e m ó w ie n ia ,
c) śp ie w  c h ó ra ln y ,

d) p rz e d s ta w ie n ie  „ O rlę ta "  F e lic ji Ż u ro w ­
sk ie j w  3 ak tach ,

e) odśpiewanie „Roty".
8. zabawa ludowa (bezpłatna).
Na obchód powyższy zapraszamy niniejszem 

wszystkie organizacje i stowarzyszenia miejscowe 
z sztandarami oraz wszystkich obywateli, by u- 
roczystość wypadła podniośle i okazale i by ta 
wielka radość, która winna przenikać każdego 
obywatela Państwa w dniu dziesięciolecia jego 
powstania, uzewnętrzniła się nastrojem uroczy­
stym i szczerze pogodnym.

Tę rocznicę powinni święcić wszyscy i win­
ni święcić zgodnie.

Wągrowiec, d n ia  7 listopada 1928 r.
Komitet Powiatowy

obchodu dziesięciolecia wskrzeszenia Państwa 
Polskiego

Zdzisław Brzeski, Kierownik Starostwa Powiato- 
wego, przewodniczący.

Bartsch z Ochodzy, kapitan rezerwy, radca Gra­
bowski z Zbietki, Jankowski, inspektor szkolny, 
Karaśkiewicz, dyrektor Seminarjum Nauczyciel­
skiego, Kuchczyński, burmistrz, Schlingłer, dyrek­
tor Państwowego Gimnazjum, Wańtowski, porucz­

nik, ks. proboszcz Wróblewski.

N a d e r in te re su ją c e  p o g a w ę d k i to c z y ły  się  po 
z e b ra n iu  i ta k  m ów i p. N . do  p . J .  B y ły  w  W ą ­
g ro w c u  2 to w a rz y s tw a . N a  z e b ra n ia  ty c h  to w . 
u cz ę sz c za ło  p rz e c ię tn ie  25— 45 cz ło n k ó w , a o b e ­
cn ie  p o  z łą c z en iu  obu  to w . o s ią g n ę liśm y  b a rd z o  
p o w a ż n ą  liczbę  cz ło n k ó w , bo  aż  150. A le  cóż 
w id z im y  n a  z e b ra n ia ch , no  ta k  ja k  d z is ia j to w . 
liczące  150 c z ło n k ó w , z g ro m a d z iło  się  n a s  coś aż 
25-ciu, i to  p rz e w a ż n ie  s ta ry c h  w e te ra n ó w , n a to ­
m ia s t  z m ło d sz y c h , t. zw . p a tr jo tó w , an i je d n e g o  
n ie  b y ło . P a d a ły  ta k ie  z d a n ia : w y b o ry  do  Izb y  
H a n d lo w e j w y p a d ły  p o m y śln ie  i n a sz e  w ie lk o śc i 
o s ię g n ę ły  sw ó j cel, a z a te m  te j m a łe j b rac i już  
n ie  p o trz e b u ją , p rz y jd ą  zn o w u  n a  z e b ra n ie  z og- 
n is te m i w y k ła d a m i, k ró tk o  p rz e d  n a s tę p n e m i w y ­
b o ra m i do  Izb y  P rz e m y s ło w o -H a n d lo w e j.

Mówiono też coś nie coś o pomniku koło 
Kunkla, nie do uwierzenia, oto tak — że byli 
w tym czasie przedstawiciele miasta, którzy wzbra­
niali się dać swych podpisów na dokumencie 
fundacyjnym, dla czego? — niby — tak — sobie.

Krytykowano również nieodpowiednie miejsce 
pod ten istniejący pomnik, że kosztował on coś 
7 800 zł, a nie przedstawia tego, co o nim przed 
budową głoszono, tak „Gazeta Wągrowiecka" 
pisała i wzywała pozostałych powinowatych po 
naszych bohaterskich braciach, którzy swe życie 
ofiarnie złożyli na ołtarzu Ojczyzny, aby podali 
ich nazwiska dla uwiecznienia na tablicach „pom­
nika wdzięczności“ złotemi literami.

W tydzień po odsłonięciu i poświęceniu o- 
wego pomnika, z wielkim trudem mogłem owe 
złociste głoski odczytać, a dziś złote głoski z po­
mnika zginęły i trudno tam coś odczytać.

To też słusznie przypominano owe owacje 
dla tych ludzi, którzy chcieli stworzyć wieko­
pomne dzieło, a zrobić tego nie umieli.

Wyrażono się z uznaniem dla p. Grochowi- 
cza, który bezinteresownie wykonał dwa projekty 
z których jeden został przez komitet przyjęty 
równocześnie bezinteresownie prowadzi prace 
pomnika dla naszych drogich bohaterów.

Pomnik ten o ile wypadnie tak, jak opiewa 
projekt, będzie chlubnie świadczył o wdzięczności 
Obywateli-Polaków dla swych oswobodzicieli od 
jarzma germańskiego.

Od Redakcji. Mimo tak licznych zbożnych 
i mniej zbożnych składek na najrozmaitsze cele 
społeczne, tutejsza placówka Powstańców i Wo­

jaków po wielu wahaniach wystąpiła do społe­
czeństwa w mieście i w powiecie z prośbą o datki 
bądź w gotówce, a do posiadających kamienie 
i zaprząg, aby wedle możnośei każdy coś ofiaro­
wał. Kto ma kamienie polne, niech je przywiezie 
a komitet je z podziękowaniem przyjmie. Kto 
niema kamieni, niech wedle możności ofiaruje na 
ten cel złotówki, które można wpłacać na konto 
budowy grobowca poległych powstańców w Banku 
Ludowym w Wągrowcu i Pow. Kasie Oszczędności.

Z zebrania K. S. „Nielba“. We wtobek, dn.
6 bm. odbył K. S. „Nielba" swe miesięczne ze­
branie, które utartym zwyczajem zagaił prezes 
druh Kubanek. Protokół z ostatniego zebrania 
przyjęto-bez zmian. Następnie odczytał drh. pre­
zes program obchodu 10-lecia Niepodległości 
Polski, zarazem zachęcał zebranych do jaknaj- 
liczniejszego wzięcia udziału w tymże.

W dalszym ciągu wybrano zawodników. Ja­
ko delegatów na akademję wybrano drh.: Troja­
nowskiego, Kubanka i Zjawińskiego.

Na kandydata zgłosił się p. Switajski Czesł.
Kapitanem II drużyny wybrano drh. Zjawiń­

skiego.
Druha Wiśniewskiego Józefa wybrano jedno­

głośnie jako stałego sędziego sekcji piłki nożnej.
Z inicjatywy drh. prezesa tworzy się sekcja 

łyżwiarska, kierownikiem której został drh. Zbo­
rowski Edmund.

Po wyczerpującej dyskusji nad rozwojem to­
warzystwa druh prezes'hasłem „cześć sportowi" 
solwował zebranie.

Z ta rg u . P o d c z a s  ta rg u  p ła c o n o  za  m a s ło
2.50— 3.00 zł, ja jk a  3.00— 3.50 zł, s e r  w ie jsk i 1.00 
— 1.20 zł, k u ry  2.00— 3.50 zł, k aczk i 4 .00— 4.50 zł, 
g ę s i 8.00 9.00 zł, ind y k i 6 .00— 7.00 zł, p a ra  g o ­
łę b i 1.80— 2.00 zł, m en d e l k a p u s ty  2.50— 3.00 zł, 
c tr . z ie m n ia k ó w  3.00— 3.50. N a w ó z  z ie m n ia k ó w  
i k a p u s ty  b a rd z o  o b fity .

Zebranie Stow. Młodz. Polskiej o d b y ło  się 
w  w to re k  d n ia  б lis to p a d a  o g o d z . 8,30 w ie c z o ­
re m  p rz y  u d z ia le  40 cz ło n k ó w . N a s tą p iło  o d ­
śp ie w a n ie m  p ie śn i „M y ch c e m y  B o g a " . ‘ Z a g a je ­
n ia  d o k o n a ł p re z e s  d ru h  K a c z m a rek , p o w ita w sz y  
o b e c n e g o  n a  z e b ra n iu  k s. K o z ło w sk ie g o . O d c z y ­
ta n y  p rz e z  d ru h a  T y b o rs k ie g o  p ro to k ó ł  z o s ta ­
tn ie g o  z e b ra n ia  p rz y ję to . P a tro n a t  n ad  tu te jsz e m  
S . M. P . p rz y ją ł  k s. K o z ło w sk i, p rz e m ó w ie n ie m  
sw o im  z a p e w n ia ł m ło d z ież  iż b ęd z ie  u s iln ie  p r a ­
co w a ł n ad  ro z w o je m  S . M. P . o ra z  w y c h o w y w a ­
n iem  m ło d z ie ż y  w  d u c h u  k a to lick im  i p o lsk im , 
n a  d z ie ln y ch  o b y w a te li i R y c e rz y  C h ry s tu so w y c h . 
K s. p a tro n o w i w y k rz y k n ię to  t rz y k ro tn ie  „N iech 
ż y je " .

W  d a lszy m  ciąg u  o b ra d  z a w ia d o m ił p re z e s , 
iż tu t. S . M. P . b ie rz e  g re m ja ln y  u d z ia ł w  o b c h o ­
d z ie  10-lecia n ie p o d le g ło śc i P o lsk i, w  s o b o tę  
w ie c z o re m  w  c a p s trz y k u  i w  n ie d z ie lę , 11 b . m . 
w  p o c h o d z ie  i z aw o d ach . T y m c z a so w y m  n a c z e l­
n ik iem  z o s ta ł  m ia n o w a n y  d ru h  P ie rz c h a lsk i Cz. 
O m a w ia n o  ta k ż e  s p ra w ę  św ię ta  M ło d z ieży , 18-go 
lis to p a d a , p o d c z a s  k tó re g o  z a rz ą d z o n a  b ęd z ie  
p u b liczn a  k w e s ta  n a  rzecz  S . M .‘ P . D o k ła d n e  
o m ó w ien ie  św ię ta  M ło d z ieży  n a s tą p i w  piątek* 
lb -g o  lis to p a d a  p o d c z a s  p o g a d a n k i to w a rz y sk ie j 
w  O g n isk u .

N a cz ło n k a  p rz y ję to  d ru h a  S e y fr ie d a  W o j­
c iech a . Z  lis ty  c z ło n k ó w  sk re ś lo n o  d ru h a  B o rg -  
m an n a  na jego  w ła sn e  ż ąd an ie . N a  k a n d y d a tó w  
zg ło s ili s ię  N o g a lsk i L u d w ik , B e jm a  S te fa n  i P o ­
k o rn y  M arjan . *■'

D ru h  p re z e s  p rz y p o m in a  c z ło n k o m , a b y  b ra li 
liczn y  u d z ia ł w  ćw iczen iach  P. W ., k tó re  s ię  o d ­
b y w a ją  w  c z w a rtk i w ie c z o re m , w  sa li p . R o sse g o .

Postanowiono urządzić w adwencie przedsta­
wienie.

Po w y c z e rp a n y m  p o rz ą d k u  o b ra d  so lw o w a ł 
p re z e s  z e b ra n ie  h a s łe m  „ G o tó w “, o g o d z . 10-tej 
p o c z e m  o d śp ie w a n o  „ S ta ń m y  b rac ia  w ra z " .

Skoki. D n ia  13 bm . o d b ę d z ie  s ię  w  S k o k a c h  
ja rm a rk  n a  in w e n ta rz  żyw y.

Gołańcz. K o m ite t o b c h o d u  10-letn iej ro czn icy  
o d z y sk a n ia  n ie p o d le g ło śc i P o lsk i w z y w a  w sz y s tk ie  
to w a rz y s tw a  do  w z ięc ia  g re m ja ln e g o  u d z ia łu  w  
u ro c z y s to śc ia c h , o d b y ć  się  m a jący ch  w  ty m  w a ż ­
n y m  i d la  w sz y s tk ic h  P o la k ó w  p a m ię tn y m  d n iu . 
C e lem  z a m a n ife s to w an ia  sw y c h  uczu ć  na z e w n ą trz  
u p ra s z a  s ię  w sz y s tk ic h  o b y w a te li do  u p ię k sz e n ia  
sw y c h  d o m ó w  p rz e z  w y w ie sz e n ie  c h o rą g w i i do 
ilu m in ac ji o k ien  w  n ied z ie lę  w iecz . o g o d z . 6-tej 
p o d c z a s  p o ch o d u .

Program obchodu jest następujący:
1) O  g o d z . 7 -ej p o b u d k a . 2) Z b ió rk a  w szy ­

s tk ic h  to w a rz y s tw  ze  s z ta n d a ra m i o g o d z . 8.30 n a  
d z ie d z iń c u  sz k o ln y m . 3) O  g o d z . 8.45 w y m a rsz  
do  k o śc io ła . 4) U ro c z y s te  n a b o ż e ń s tw o  z k a z a ­
n iem . 5) D e filad a  n a  ry n k u . 6) O  g o d z . 11-tej 
u ro c z y s ta  a k a d e m ja  w  sali p. K o w a le w sk ie g o .
7) O d  g o d z . 14— 15 k o n c e r t  n a  ry n k u . 8) O  g o ­
d z in ie  16.30 z b ió rk a  w szy s tk ich  to w a rz y s tw  ze 
s z ta n d a ra m i i p o c h o d n ia m i p rz y  S trz e ln ic y , p o ­
ch ó d  p rz e z  m ia s to  i ilu m in ac je  o k ien . 9) P o  p o ­
ch o d z ie  ca o g o d z . 19-te j „ W ie c zo rn ic a "  w  S tr z e l ­
n icy , n a s tę p n ie  z a b a w a  lu d o w a  w  sa li p . K o w a ­
le w sk ie g o  i w  S trz e ln ic y .

Z okazji 10-lecia niepodległości Polski uchwa­
lił Komitet obchodowy w Gołańczy założyć O- 
chronkę dla dzieci i zamówić tablicę pamiątkową 
dla poległych powstańców parafji gołanieckiej.



W apno . K u  u czczen iu  D z ie s ięc io lec ia  P o lsk i 
O d ro d z o n e j u rz ą d z a  s ię  w  n ied z ie lę , d n ia  11-go  
lis to p a d a  1928 r . s ta ra n ie m  z rz e sz o n y c h  to w a rz y s tw  
i s z k ó ł p a ra f ji  S re b rn o g ó s k ie j

Uroczysty obchód
z n a s tę p u ją c y m  p ro g ra m e m : o g o d z . 8,45 z b ió rk a  
T o w ., s z k ó ł i P . T . P u b lic z n o śc i W a p n a  i P o d o ­
b n a  p rz y  b iu ra c h  k o p a ln i so li. O  g o d z . 9-ej w y ­
m a rsz  do  k o śc io ła  w  S re b rn e jg ó rz e  i sp o tk a n ie  
się  p rz y  sz k o le  z ta m te jsz e m i to w a rz y s tw a m i 
i d z ia tw ą  szk o ln ą . O  g o d z . 1 O-ej u ro c z y s te  n a ­
b o ż e ń s tw o , z o k o lic z n o śc io w e m  k az a n ie m . P o  
n a b o ż e ń s tw ie  „ P O R A N E K “ w  sa lc e  p a ra f ja ln e j. 
P ro g ra m  : śp ie w y  i d e k la m a c je , re fe ra t , o g ó ln y  
śp ie w  (R o ta). N a  u p a m ię tn ie n ie  p o d n io s łe j chw ili 
p r o je k t  b u d o w y  p o m n ik a  n a  g ro b a c h  p o le g ły c h  
p o w s ta ń c ó w . O  g o d z . 15-ej ć w ic z e n ia  so k o le  na 
p lacu  k o lo n ji w  W a p n ie  (zaw o d y ) z u d z ia łe m  
m ie jsc o w e j o rk ie s try . O  g o d z . 17-ej „ W IE C Z O R ­
N IC A " w  sa li te a tra ln e j w  W a p n ie . P ro g ra m : 
śp ie w y  i d e k la m a c je , re fe ra t, k o n c e r t  m ie jsco w ej 
o rk ie s try .

O d e g ra n ie  sz tu c z k i p. t. „ Z a g ło b a  s w a te m “, 
H e n ry k a  S ie n k ie w ic z a . N a  z a k o ń c z en ie  ż y w y  
o b ra z  i o g ó ln y  śp ie w  P . T . P u b liczn o śc i.

W s tę p  n a  s a lę  d o b ro w o ln e  d a tk i na b u d o w ę  
p o m n ik a  n a  g ro b a c h  p o le g ły c h  p o w s ta ń c ó w .

D la  z a m a n ife s to w a n ia  Ś w ię ta  N a ro d o w e g o  
w  W o ln e j R z e c z y p o sp o lite j P o lsk ie j  w zy w a  się  
k a ż d e g o  d o  ja k  n a jlic z n ie jsz e g o  w z ięc ia  u d z ia łu  
w  u ro c z y s ty m  o b ch o d z ie . N a s tę p n ie  o d b ęd z ie ' 
s ię  z a b a w a  ta n e c z n a  n a  rz e c z  m ie jsc . T o w . „ S o k ó ł“. 
W  s o b o tę , d n ia  10 b m . o g o d z . 19-ej c a p s trz y k .

Szamocin. (N o w e to w a rz y s tw o ) . D n ia  11 b. 
m . zw o ła li p p . C z a jk a  i M ie lc a re k  do  s ta re j s t r z e l­
n icy  z e b ra n ie  o rg a n iz a c y jn e  re s ta u ra to ró w . P o  
re fe ra c ie  p . M ie lc a rk a  i p rz e m ó w ie n iu  p. C za jk i 
z ap isa li s ię  obecn i n a  c z ło n k ó w . W  sk ła d  za rz ą d u  
w esz li pp .: C z a jk a  K a z im ie rz  —  p re z e s , Ł a g ie w k a  
S z c z e p a n  —  z a s tę p c a , M ie lc a re k  W a le n ty  —  s e ­
k re ta rz ,  J a w o rs k i  S t. —  z a s tę p c a , D o ru c h  B o le ­
s ła w  —  sk a rb n ik  o ra z  M y lle r  W y li i L a n g e  P a ­
w e ł —  ła w n ic y  i B rz u sz k ie w ic z  J a n  ja k o  re w iz o r.

RUCH TOWARZYSKI
Baczność inwalidzi Cywilni! Z e b ra n ie  Z w . 

In w a lid ó w  C y w iln y ch  o ra z  w d ó w , s ie ro t  i s ta rc ó w  
o d b ę d z ie  się  w  D a m a s ła w k u  w  n ied z ie lę , 11 l is to ­
p a d a  rb . o g e d z . 12-tej w  sa li p . M enela.

Z e  w z g lę d u  n a  b a rd z o  w a ż n e  i a k tu a ln e  
s p ra w y  k tó re  o m a w ia n e  b ę d ą  u p ra s z a  o p r z y b y ­
c ie  w sz y s tk ic h  in w a lid ó w  c y w iln y ch  o ra z  <vdów 
s ie ro t  i s ta rc ó w  n a  w sp o m n ia n e  z e b ra n ie

Z a rz ą d .

Zebranie Tow. Pszczelarzy w  Wągrowcu o d ­
b ę d z ie  s ię  w  n ied z ie lę , 11 b m . o, g o d z . 12 i  p ó ł 
w  lo k a lu  p . S u le rz y sk ie g o .

N a  p o rz ą d k u  d z ie n n y m  w y k ła d  p . K aźm ie - 
ro w s k ie g o  o ra z  ró ż n e  s p ra w y  b ie ż ą c e .

L ic z n y  u d z ia ł c z ło n k ó w  p o ż ą d a n y . G o śc ie  
m ile  w id z ian i. ' Z a rz a d .

Baczność Inwalidzi Cywilni! Z e b ra n ie  Z w . 
In w a lid ó w  C y w iln y c h  o ra z  w d ó w , s ie ro t  i s ta rc ó w  
o d b ę d z ie  s ię  w  M ie śc isk u  w  n ied z ie lę , d n ia  11 li­
s to p a d a  rb . o g o d z in ie  12- te j z a ra z  po  n a b o ż e ń ­
s tw ie  w  sa li p . P rz y b o rs k ie g o  p rz y  ry n k u .

Z e  w z g lę d u  na b a rd z o  w a ż n e  i a k tu a ln e  
s p ra w y , k tó re  o m a w ia n e  b ę d ą , u p ra sz a  o p rz y ­
b y c ie  w sz y s tk ic h  in w a lid ó w  cy w iln y ch  o ra z  w d ó w , 
s ie ro t  i s ta rc ó w  na w sp o m n ia n e  z e b ra n ie

Z a rz ą d .

Wolność! T o w . P o w s ta ń c ó w  i W o ja k , w ra z  
z o rk ie s tr ą  b ie rz e  g re m ja ln y  u d z ia ł z o k a z ji u ro ­
cz y s to śc i 10-c io  lecia .

W  so b o tę , d n ia  10 b m . z b ió rk a  o |^ b d z .  19,30 
na ta rg o w is k u  b ez  s z ta n d a ru .

W  n ie d z ie lę , d n ia  11 b . m . z b ió rk a  o g o d z . 
9 -ej w  S trz e ln ic y  p . Z ja w iń s k ie g o  ze  s z ta n d a re m .

G ro c h o w sk i
p p o r . rez . i k o m e n d a n t.

K. S. „Nielba“ b ie rz e  g re m ja ln y  u d z ia ł w  o b ­
ch o d z ie  10- le c ia  N ie p o d le g ło śc i P o lsk i.

Z b ió rk a  w  so b o tę , 10 b m . o g o d z . 7,30 w iecz . 
n a  ta rg o w is k u ; w  n ie d z ie lę , 11 b m . o g o d z . 9,30 
ra n o  n a  ry n k u .

P rz y b y c ie  w sz y s tk ic h  c z ło n k ó w  k o n ie c z n e
Z a rz ą d .

Cześć Inwalidom, Wdowom i Sierotom Wo­
jennym ! M ies ięczn e  z e b ra n ie  Z w ią z k u  In w a lid ó w  
W o je n n y c h  ,R z. P . k o ło  W ą g ro w ie c , o d b ę d z ie  
s ię  w  dn iu  11 l is to p a d a  r . b . w  sa li p . W ie rz e -  
je w sk ie j o  g o d z . 12,30.

Z  p o w o d u  b a rd z o  w a ż n y c h  s p ra w  b ą d źc ie  
m ężn i, o p rz y jc ie  s ię  w sz e lk im  z a k u so m  i jak  p rz y ­
s ta ło  na s ta ry c h  ż o łn ie rz y , s ta ń c ie  tw a rd o  na 
s ta n o w isk u . J e d e n  za w s z y s tk ic h , w sz y sc y  za 
je d n e g o  !

Z  o k az ji u ro c z y s to ś c i  d z ie s ię c io le c ia  u p ra sz a  
s ię  w s z y s tk ic h  c z ło n k ó w  z w iązk u  w  n ied z ie lę , 
d n ia  11 bm . o  g o d z . 9 ,30 d o  p o c h o d u  z b ió rk a  na 
ry n k u .

S ta ń m y  d o  tw ó rc z e j p ra c y  z w a r tą  m asą , 
a n ie  u le g a  w ą tp liw o śc i, ż e  w ła d z e  R z e c z y p o sp o ­
lite j P o ls k ie j  u c z y n ią  w sz y s tk o , b y  u lży ć  doli 
in w a lid y , n a  k tó re g o  o k a le c z o n y c h  b a rk a c h  P o l­
s k a  z .g ru z ó w  p o w s ta ła . Z a rz ą d .

Czołem! T o w . g im n . „ S o k ó ł“ b ie rz e  g r e m ­
ia ln y  u d z ia ł w  u ro c z y s ty m  o b c h o d z ie  d z ie s ię c io ­
lec ia  N ie p o d le g ło śc i P o lsk i.

W  so b o tę , 10 b m . z b ió rk a  o g o d z . 19,30 na 
ta rg o w is k u

W  n ie d z ie lę , 11 b m . z b ió rk a  o g o d z in ie  9,30 
ra n o  n a  ry n k u .

Zjednoczone Tow. Przemysłowe b ie rz e  u d z ia ł 
w  u ro c z y s ty m  p o c h o d z ie  z p o w o d u  10- le tn ie g o  
o b c h o d u  w sk rz e sz e n ia  P o lsk i.

Z b ió rk a  w  n ie d z ie lę , d n ia  11 b m . o g o d z in ie
9.30 ra n o  n a  ry n k u . Z a rząd .

Z urzędu stanu cywilnego
Śluby: c z e la d n ik  k ra w ie c k i B e rn a rd  K u la sz e - 

w icz z p a n n ą  Z o lją  R e lis ó w n ą ; ro ln ik  S ta n is ła w  
Z a w a d z k i z p a n n ą  M a rja n n ą  K o te c k ą ; ro b o tn ik  
Jó z e f  B o g ack i z p a n n ą  A n n ą  K a n to r s k ą ;  ro b o tn ik  
S ta n is ła w  R o b eck i z p a n n ą  W ik to r ją  H o p p ó w n ą .

U ro d z e n ia :  ś lu sa rz  S ta n is ła w  Ś tr ę k  w  m . 
s y n ;  n au czy c ie l S ta n is ła w  K la sk a  z W ia tro w c a  
s y n ;  g a rb a rz  D y m itr  F e o d e ro w  w  m . s y n ;  h a n ­
d la rz  P a w e ł M ian o w sk i z R g ie lsk a  syn .

Z g o n y : M a rja n  B e jm a  z B u d z ie je w a  7 m ie ­
s ię c y ; ro b o tn ik  L u d w ik  P rz y b y lsk i w  m . 79  la t ;  
K a z im ie rz  B e jm a  w  m . 9 m ie s ię c y ; ro b o tn ic a  
S ta n is ła w a  B o n a tó w n a  w  m . 34 la ta ;  ro b o tn ik  
K a z im ie rz  U rb a ń sk i z G ry le w a  22  la ta .

Targowica Miejska
U r z ę d o w e  s p r a w o z d a n i e  t a r g o w e  K o m i s j i  N o t o w a n i a  C e n  

P o z n a ń ,  d n i a  6  1 1 . 1 9 2 8  r .
P ł a c o n o  вл  100  k g .  ż y w e j  w a g i  z a :  w  z ł o t y c h

B Y D Ł O :  ( p e ł n o w a r t o ś c i o w e : )

S t a d n i k i :
p e ł n o m i ę s i s t e  m ł o d s z e  1 4 0 — 1 4 6
m i e r n i e  o d ż y w i o n e  m ł o d s z e  i d o b r z e  o d ż y w i o n e  
s t a r s z e  1 2 0 — 126

J a ł ó w k i  i  k r o w y :  

p e ł n o m i ę s i s t e ,  w y t u c z o n e  k r o w y ,  n a j w y ż s z e j  
w a r t o ś c i  r z e ź n e j  d o  l a t  7  1 7 0 — 1 8 0
s t a r s z e  w y t u c z o n e  k r o w y  i m n i e j  d o b r e  m ł o d s z e  
k r o w y  i j a ł ó w k i  1 4 6 — 152
m i e r n i e  o d ż y w i o n e  k r o w y  i j a ł ó w k i  1 2 0 — 1 2 8
l i c h o  o d ż y w i o n e  k r o w y  i j a ł ó w k i  6 9 0 — 1 0 0

C I E L Ę T A :  ( n a j l e p s z e  t u c z o n e )  
n a j p r z e d n i e j s z e  c i e l ę t a  t u c z n e  
ś r e d n i o  t u c z o n e  c i e l ę t a  
m n i e j  t u c z o n e  c i e l ę t a  
l i c h e  s s a k i

O W C E :
O p a s y  c h l e w n e :  

s t a r s z e  s k o p y  t u c z n e ,  l i c h e  j a g n i ę t a  t u c z n e  
i  d o b r z e  o d ż y w i o n e  m ł o d e  o w c e  1 2 0 — 1 2 6
m i e r n i e  o d ż y w i o n e  s k o p y  i o w c e  9 0 — 1 0 0

Ś W I N I E  :
p e ł n o m i ę s i s t e  o d  1 2 0  d o  1 5 0  k g .  ż y w e j  w a g i  2 1 6 — 2 2 2  
p e ł n o m i ę s i s t e  o d  1 0 u  d o  120 k g .  „  204—210
p e ł n o m i ę s i s t e  o d  8 0  d o  100 k g .  1 8 0 — 1 9 0
m i ę s i s t e  ś w i n i e  p o n a d  8 0  k g .  ’’ 1 6 0 — 170

1 7 0 — 189
1 6 0 — 1 6 0
1 4 0 - 1 4 6
1 2 4 — 132

Czytajcie „Głos Wągrowiecki”

Notowania giełdy płodów
Rolniczych w Poznaniu z d n ia  5 lis to p . 1928 r . 

C en a  z a  100  k g  0 d  z ł— do  zł

2 y to  ................................................................  33,70— 34,20
P s z e n i c a ...................................................... ....... 7 5__42  75
Jęczm ień  p rz e m ia ło w y  33,’50— 34,’50
Ję c z m ie ń  b r o w a r o w y ........................ 35 50____ 37 50
P ^ i e s ............................................................ ЗЗ’ОО— 34,*00
M ąka  ż y tn ia  65%  w ł. w  s ta n d  . . 00 ,00— 00,00 
M ąka  ż y tn ia  70%  w ł. w  s ta n d  . . 00 ,00— 47,00 
M ąk a  p s z e n n a  6 5 %  w  w o rk . . . 61 ,50— 65,50
O trę b y  ż y t n i e ........................................... 26 ,00— 27,00
O tr ę b y  p s z e n n e ..................................... 27 ,00— 28,00
G ro c h  p o l n y ........................................... 47 ,00— 50,00

Kastrator ogierów
z d łu g o le tn ią  p rak ty k a^  z a g ra n ic ą  i w  k ra ju . 

S p e c ja ln o ść : k a s t r o w a n ie  n e tró w  - o g ie ró w .

Z a  k a s tro w a n ie  daję. w sz e lk ie  g w a ra n c je . 

C e ą y ;  o d  1— 2 la t  15 z ł, od  2— 4 la t 20  zł, 

o d  4 la t  i  t .  d . 25 zł.

Michał Szha - Wągrowiec
6 5  Janowlecka 68. Telefon 238.

K o n tra b a s  
i C e llo  120

ta n io  s p rz e d a  B u liń sk i, K o- 
p a sz jm , p o  w . w n g ro w ieck i.

2 pokoje i kuchnia a
d la  sa m o tn y c h  o d  za ra z  do 
w y n a jęc ia . Z g ło sz e n ia  p rz y j­
m u je  ad m in . G ło su  W ą g ró w .

Nakaz płatniczy 
świad. szkolne

do nabycia

w Drukarni I  Kubanka.
D r u k a r n ia  __

Introligatornia
wykonuje wszelkie druki dla urzędów, szkół, towarzystw, p. p. kupców 
1 osób prywatnych szybko, gustownie i po nader niskich cenach. Na 
żądanie służę wzorami. — — — _  _  _  _  — _  — _ _ _ _ _
O p r a w ę  k s i ą ż e k  —- powieściowych, szkolnych 1 do nabożeństwa, oraz 

n a k l e j a n i e  m a p  i p l a n ó w  na płótno lub papier wykonuje 
spiesznie i po cenach wszystkim dostępnych

W O J C I E C H  K U B A N E K
R y n e k  W Ą G R O W I E C  Tel .  1 2 6

W y d a w n i c t w o  . G Ł O S U  W Ą G R O W I E C K I E G O “.

ÏPrzetcirg przym u sow y.
1  sobotę, linii 18 listopada rb. n godz. 1 po pelndniii

sp rz e d a w a ć  b ę d ę

w  W ą g r o w c u  w  R ynku  
/  m aszyn ę c/o szyc ia

w  d ro d z e  p rz y m u s o w e j licy tac ji n a jw ięce j d a ją c e m u  za 
g o tó w k ę .

Polewczyński
__________  komornik sądowy.

O b w ie sz c z e n ie !
W sz y s tk im  w łaśc ic ie lo m  p só w  z w ra c a  s ię  u w a g ę  na 

ro z p o rz ą d z e n ie  p . W o je w o d y  z d n ia  15 p a ź d z ie rn ik a  r . b. 
o g ło sz o n e  w  D z ie n n ik u  U rz ę d o w y m  W o je w ó d z tw a  P o z n a ń ­
sk ie g o  w  p rz e d m io c ie  zw a lc z an ia  w śc ie k liz n y  u  zw ie rzą t, 
w e d łu g  k tó re g o  w in n y  b y ć  od  4 l is to p a d a  r . 'b .  w sz y s tk ie  
p sy  w  o b w o d z ie  m ia s ta  W ą g ro w c a  trz y m a n e  aż  do  o d w o ­
ła n ia  na u w ięz i, a lb o  z a o p a trz o n e  w  trw a łe  i g ę s te  k ag a ń c e .

P sy  b ie g a ją c e  bez  n a d z o ru  n a  u licach  m iasta  z o s ta n ą  
p rz y c h w y c o n e  i u b ite , a p o n a d to  o d n o śn y  w łaśc ic ie l p sa  
z o s ta n ie  w  m y śl o b o w ią z u ją c y ch  p rz e p isó w  su ro w o  u k a ra n y . 

W ą g ro w ie c , d n ia  2 l is to p a d a  1928 r.
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(— ) IC uchczyński.

=  KI NO M E T R O P O L I S  =
W sobotę, 10 listopada i w niedzielę, 11 listopada 1928

w y św ie tla m y  w  sali p . W ie rz e je w sk ie j film  p. t.

Z A  CHWILĘ S Z C Z Ę Ś C IA
йайрговгош: flrcjwesoła komedia „finti-Deteklyw".

P o c z ą te k  o g o d z in ie  8 w ie c z o re m .

Drukiem i nakładem W . Kubanka w  W ągrowcu. Redaktor odpowiedzialny W ojciech Kubanek, Wągrowiec.


